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Za 25 dni 8tarler w 


Brałyslan'e da eygroł da vrarpacrecia 


największej amatorskiej tniprezy kolarskiej — VI Wyscigu 


Pokoju. 


Na trasę o długości ponad 2000 km, łąctącą stolice trzech 
zaprzyjaźnionych państw, wyruszy długi wąż kolarzy. W arr- 
bitnej ; taciętej walce a nalmęe 


stawka najlepszych omatorów z 
równocześnie wraz z milionami ludzi, którzy seiagną na trase 
wyścigu, wolę zachowania pokoju + utrwalenia przyjazni 


między norodan*ni. 


zmierzy 39 
manifeatusua 


pteruwerenstwa 
całej Europy, 


Przygotowania do ZMP-owskich 
kolarskich Raidów Pokoju 


W całym kraju rozpoczęły się przygotowania do ZMP- 


owskich kolarskich Raidów Pokoju i 


zawodów kolar- 


skich. które odbędą się w dniu 10 maja br. 


Prawie we wszystkich wo; = 
wódziwach i w wielu powiaiah 
powstaly już komitety orgarze- 
cyjne. które ustalają trasv i 
punkty docelowe oraz mobiizu- 
'g- młodzież į 6Joleczeńs'wo 19 
ułziału w radach i zawo du 
Komitety organizacyjne oryg? 
trwują cenne nagrody oraz dy- 
plemy dla zwycięskich drużyn | 
e=<odn'ków. jak rownież Wyrsz- 
nana za udział w ratlsz Na. 
komitat organizacyjny w Szcze- 
cipe arzyvgolłowuje nar LAD 
Dowiaidw, klore zgłoszą ia rad 
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Juniorzy Węgier 
wygrywają turniej 
w Brukseli 


lohs! wl.) W Bruk- 
wielk: między- 
piłkarski 1u- 
przez 
W 


Bruksela 
88. Zas3ONCZOIW) 
narodowy turniej 
n'ar0u zZOFWaŃn:zowa4'lyv 
Botyijski Związek Piłkarski. 


, tunen ym odniesl: wspaniały 


sukces Dłkarze węgierscy Po 
zwycięstwie nad Szwajcarią 4:0. 


Węgrzy pokonali w dalszych 
Nteczach Irlandię 3:0. Turcję 
2:0 dzęki iym zwycięstwo 
cenuslittkowal' sę do bnatu 
w-ar z Jugosłau'4 

„Mecz — linalnwy rozegrano 


wczoraj œ Brukseli Pa n:ezwv- 
kle zacięte! waice dopiern po do- 
grywce wygrali Wegry 20. taj- 
mując w turnieju mers s/e "map 
ace orzed Jugosławia l urcja. 
Hiszpanią. Anglia Irlandia. lu- 
ksemburgiern. Niemcami zachod- 
nimi Argentyną i Holandią 


NRD — Węgry w hokeju. 


na lodzie 9:3 (2:0, 6.1, 1:2) 

BERLIN (obsł wł) Na sztucz: 
Aym ladow:ekii w Seelenbinder- 
halie u: abecności 7 tys widzów 
reprezentacja hokejowa NRD po- 
konata reprezentację Wegier 9:3 
(0, 6:1. 1:2), =dmoszac pierw- 


= m edzvnarodnwe ZACVTJ AST WA i 


-- D 


największą ilość drużyn. Na- 
gie, te w postaci puczaryv 1 
jundowali m. în. Zarząd Woje- 
wódzk ZMP.. Wojewódzk: kw» 
ntet Kultury Fizycznej : Okrę- 
gowa Rada Związków Zawodo- 
wych. Zgodnie z postanowieniem 
Zarządu Głównego PTTK. każ- 
dy uczestnik ZMP-owskiego ko 
larsk'ego Ra du Pokoju oirzyma 
Ja udział w raidze zaświadcze 
n'e o zaliczeniu mu 25 punktów 
do Kolarskiej Odznaki Turysty 
cznej. 

ZMPowskie Raidy Pokoju 1 
zawody kolarskie będą p:erwsz4 
w tej skali masową 'mporez4 Ko 
larską. będy wielka manifesto* 
cią przyjaźni 1 sol.darności mlo 
dzieży po!skiej z pastępową mio 
dzieżą Świata w walce o utrzv: 
manie pokoju na świecie Oraz 
przyczynią się niewątpliwie do 


umazowienia pięknego £DOrtU 
kolarskiego i turystyki wsrén 
młodz'cży i calego  Społeczeń 


stwa. 


TYGODNIOWY PRZEGLĄ 


igowcy mobilizują swe Siły 


li Vietnamu. 
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Nr 14 (278) 


Cena 20 gr 


SPORTOWY 


Przerwę w rozgrywkach mistrzowskich wyknńrzysta- 
ły drużyny pierwszej i drugiej ligi na rnzegranie to- 


warzyskich spotkań 
rzędzie 


utrzymanie dotychczasowej formy., 


mających na celu w pierwszym 


ponalo 


przegrupowanie składów, zastąpienie słahszych punktów 
w drużynie now:ni zawodnikami. względnie wvpróbn- 
wanie mlodych piłkarzy. hez ryzyka utraty punktów czy 


też dobrego imienia drużyny. 
spotkań 


podczas świątecznych 


Wyników. jakie padły 
nie można traktowac 


zbyt powaznie. gdyz większość zespołów nie wysilała się 
zbttnio. grając na zwolnionych ohrolach i nie prowa- 
dząc bezpardonowej walki. jak to ma miejsce w waz- 


nych spotkaniach mistrzowskich. 


Dlatego nie należy 


wssnuwać żadnych wniosków z porażki G wardii krakow- 
skiej w meczu z drucol'gnwą Stalą, nie nalezy Wpro- 
wadzac porównań pomiędzy zespołami ekstraklasy a 
drużynami drugiej ligi. które walcząc z przeciwnikiem 
hierarchicznie wyżej stojącym przykładały się staran- 
nic; do spotkań pierwszoligowców. dla których świąte- 


czne mecze były tylko rodzajem sparringu. 
Na serio walczyli tylko piłkarze krakowskiej 


i Stali- 


nogrodzkiej ligi wojewódzkiej, gdzie stawka były pun- 
kiy mistrzowskie. Niespodzianek. jeśli idzie o krakow- 
ska lige wojewodzką nie było. a kroczaca od 7wycię- 
stwa do zwycięstwa Spójnia KZPS znów wygrała wy- 
soko. tvm razem z niezłą drużyną Unii Borek i umoc- 


fila się na czele taheli. 


(Wymki wezorajszych spotkan krakowskiej ligi wojewódz- 
kiej podajemy wewnątrz niuneru). 


Za 5 dni „derby Krakowa“ 


W najbliższą niedzielę, w ra: 


f 

j 3 

| mach rozgrywek o mistrzostwo 
j 


ekstraklasv zmierzą swe siły 
Gwardia i Ogniwo. 

Chyba po raz pierwszy w hi- 
atorii boiskowych potyczek rywa- 
lizujących ze sobą drużvn, pyta- 
nie postawić trzeba nieco ina- 
|czej. Nie — która z tych drużyn 
b. vgra i zainkasuje dwa punkty, 
ale czy w ogóle Ogniwa ma ja- 
kiekolwiek szanse w tvm spotka- 
niu? 

Z dotychczasowych rozgrywek 
Gwardia wygrała wszystkie. — 
Forma, jaką wvkazała Gwardia 
w spotkaniu z OWKS-em i swą 
mienniczką z Warszawy pozwa: 
la wróżyć jej dglsze sukcesy. 

L'hviek Mamonia w liniach 

| delensywiiych, wyraźnie daje się 
odczuć, ale rhtvna Szczurka 
| pęka I Jurowicza w polaczeniu 


z bojowością młodszych zawad. 
ników składa;ą się na blok. któ- 
rw — jak z dotychczas przez 
gwardzistów rozeg'anvch Spor 
aan wynika --- trudno jest prze- 
łamać. < 

Wvrażna poprawę notujemy 
natomiast w linii ataku Gwardii. 
Doskonala torme wykazuje w 
tym roku Mordarski. Grażnym 
napastnikiem t strzeicem jest 
ciągle Kohut, Rogoza a przede 


Gwardia faworytem, ale... 


wszystkim kościelny. podciąg- 


nęli się od ubiegłego s<Szonu wy- 
rażnie. Na:słabszy w kmintecie | 
olensywnym Gwardii —* Kataba ; 
sest pozytecznym zawodnikiem. 
Jego doitodkowania są coraz le- 
(Dokończenie no str. 2) 


Sezon 
lekkoatletyczny 
otwarty 


wdaian itmowej pracy i aktu 
alnej formy zawodniezek + 2a- 


wodników, Po eliminacjach po- ` 


wialowych i wojewódzkich nad- 
chadzącu niedziela przyniesie 
biey centralny o mietrzostiwo 
Polski, który rezcyrany z2ostn- 
nie w Zielonej Górze. 
Najbliższą wielką tmpreza 
lekkoatletyczna będą Masowe 
biegi Narodowe, mobilizujące 
szoroki aktyw sportowców miast 
i wai, których pierwszy etan 
wyznaczony został na dzień 26 


bm. 
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Przez ckres świąt piłkarze nie 
próźnowali rozgrywając szereg | 


| towarzyskich apotkań. 
| dzień, kiedy stawką 

znów będą 
anie, zobaczymy czy 
przerwy świątecznej został ru. 


Za ty- 


meczow | 
punkty mistrzow: ; 
okres | 


z az 


<= "A 


(świata w lej broni zdobvł Close. 
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Wielki triumf 
polskie szahlí 


W. ZABŁOCKI 


zdobył tytuł 
mistrza świata 
juniorów 


PARYŻ (obsł ul.) Szermier- 
*ze mistrzos.wą świata juniorów 
w, florecie « sz3Dli. orzeptowa- 
dzone podczas Swiat Wielkanoc- 
nych 5 i 6 kwietnia w Paryżu, 
żaromadzily na planszy zawod- 
nków ł7 państw. kraje dema- 
kracji ludowej reprezentowaia 
tvlka Polska. Stariowah jun'orzy 
1nglii. Austrii, „Mgieriu. Belgii, 
Danii. Francji. Holandi! Jugo 
sławii. Luksemhurga. Marokka, 
Niemiec -„zachadnich. Polsk. Sa- 
ary, Szwajcarii, luaisu. Włocn 


W pierwczvm dniu mistrzosiw 
arsenrowadzena spotkania we 
fiorecie. Startowało 57 zawodnie 
hów. w tej liczbie jedyny repre- 
zentant Polski — Rydz. Polak 
zajął w klasvfikacji końcowej 
dapiere 9 miejsce. Tytul mistrza 
se, (Francja) przed Mousorg? 
(Wlochv). 

Drugi dzien mistrzostw, w 
ktarvm rozegrano konkurencie 
szabli, stał pod znakiem wspae 
niałego sukcesu Polaka Zabłoce 
kiego. który zdobył w bezkone 
kurencyjny sposób tytuł mistrza 
świata. w konkurencji w której 
startowało 5A zawodników. Po 
wstepnych walkach. wygrywając 


| z nich tl — Zakłecki przegrał 


nA 


| błocki pokonał kolejno 


cjonalnie wykorzystany. czy 
też zespoły ligowe doi) 
swe loty 


tylko jedna spotkanie z Włochem 

Di Gullio 4:5. We finale Za- 
Roulet 
(Francja) 5:1 oraz Nardzuzzi 
(Włochy) 5:2. Zwycięstwa te ue 
zyskał w imponującym stylu, ie 
zyskując ogólne uznanie fachowe 
ców. 

Pawłowski miał 7 walk przed 
dojściem do finału i wszystkie 
wvgrał. We finale Pawłowski 
pokonał Włocha Germani 5:0. o- 
raz po bardzo ciężkiej walce wv- 
grał z Belgiem Henriet 5:4 Dale 
sze walki przegrał i musiał za- 
dowolić stę czwartym miejscem. 
Drugie przypadło Włochowi Dł 
Gulllo, trzecie Rosch (Austria). 
Sukces ten jest wynikiem. kons= 
kwentnej pracy szkoleniowej na- 
szych f(renerów | dowodzi, ze 
nasza szermierka zrobiła olbrzy: 
m. postęp. 
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Pojedynek czoło wych drużyn 


Węgier i Austrii 


| 
| 
Sezon lekkoatletyczny w kra- | 
ju rozpoczęły jak corocznie bie: ; 


gi na przełaj, stanowiące spra- . 


WIEDEN (obsł. wl.). W sobo- 
 lę na stadionie wiedeńskim roz- 
począł się wielki turniej wiei- 
kanocny najlepszych drużyn pil- 
tarskich Węgier i Austrii, stano- 
wiących trzon reprezentacj: na- 
rodowych obu państw. Węgry 
reprezentowały: mistrzowska 
drużyna lionved i Bastya. zaj- 


inująca drugie miejsce w nbec- 
nych rozgrywkach  mistrzow- 
skich. Austrię: zeszłoroczny 


mistrz Rapid i tegoroczny przo- 
downik tabeli — Austria. 

Wobec zbliżającego się terini- 
nu spotkania Węgry — Austria 
w dniu 26 bn. w Budapeszcie, 
turniej ten byl niejakc przeglą- 
dem sil obu partnerów : w zu- 
pełności spelnil swoje zadanie. 

Turn«j byl tak pomvyśtanv, ze 
w pierwszym dniu gosciły w 
Wiedniu drużyny węgierssie. a 
w drugim dniu drużvnv austria- 
ckie w Budapeszcie Podróż da 
stolicy Węgier odhvłv drużvny 
wspoln e wiasnyny autokarami. 

GN tysięcy  Wiederczykow o- 
glądalo emocjonujące spotnania 
pierwszegc dn'a turne'n Sta- 
dion bv! wsfownia zażartej wal- 
k: przez pełnych 180 nunut 
CZWÓrINECZU. 


Rapid — Bastya 5:4 
(2:3) 


Jak w kalejdoskopie zmie a'y 
się akcje. przenosząc «jęz jed- 
nei polowy baiska na drugą. Se- 
riẹ bramek rozpoczął Rapid. zdo- 
bvwając juz w.4 mn. przez 
środzowsgu nanastn'aa Diensta 
prowadzenie. Szolnok wvrówniie 
w 0 mn. ae ceny strza. Rie- 
clers w mu. przynosi drugą 


22 bramki padły 
w turnieju wiedeńskim 
W Budapeszcie tylko cztery 


bramkę dla Rapidu. W kilka ml- 
nut później lewy łącznik Rapidu 
Hanappi zostaje sfaulowany na 
polu karnym Bastyi. co jednak 
uchodzi uwagi sędziego Solta 
'Budapeszi). Natomiast szereg 
grożnych kontrataków Węzrow 
kończy się zdobyciem przez 
Molqara dwoch bramek dla Ba- 
styi (25 I 27 min.). 

Po zm:anie pol „astre strzelas 
nie” jest nadal kontvnuoware. 
W 57 min Hanappl wvrównuje 
na 3:3. a w kiłka minut później 
Dienst zdobywa czwartą brame 
kę. a Riegler w 80 min. piatą 
dla Rapidu. Wvnik 53 dla Ra- 
pidu utrzymuje się do ostatniej 
minuty, w której Palotas strzeją 
czwartą brarnkę dla Bast. —- 


Austria — Honved 6:7 
(4:4) 

Neczdzienny wwvnik I nieco- 
dzienny przehbiey meczu. 

Po 17 minucie gry Honved 
prowadził 4:0. jednakze Aue:ra 
"nie tilka nie za!amaą:ą Sie, ale 
wyrównała do przerwy. będac 
zupełine rownorzędnym przeciw= 
nikiem dla mistuza Węjier. ?3- 
tralla ona nezwyaly wnk SĄ 
urayma do S% min W ostatniej 
minucie padla dopiero zwycięska 
bramka dla Węgrów. 

Fohateram: n«czu hyli zna- 
saomci Puskas i Kocsis. ktorzy 
pælzie:ii: się zdobytymi dia Hon- 
veda hramaami. Strzeicami- bra- 
mek d'a Austrii hyli Pichler 2, 
kominek 2, Ocwirk i Stojaspal. 
Sędziował Danka (Budapesz!!. 

X: 

(Wamisi e rugsego dmą tu= 

niciu podajemy wa stronie 3). 
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Kraków w finale 


Pucharu Miast 
W koszykówce 


W Stalinogrodzie i Wrocławiu | 
zakończono poółfinatowe rozgrv- 
wki o Puchar Miast w koszy: 
kówce mężczyzn. 

W ostatnim duiw rozgrywek 
w grupie sta'inogradzkiej Poz- 


+ 


Wszystkie zawody rozegrane 
iw okresie świątecznym staly na 
dobrymi poziomie i dostarczyły 
wiele eniocji iicznie zebranymi 
widzom. Już dziszej widać zna- 
À A 77 jezna poprawę stviu gry krakow. 
nań wygral z Gdańskiem 56:54 [skich SĄ WARCI ligę 
(75:19), a Bydgoszcz pokonała | wojewódzką. Drużyny, które do 
Stalinogród 68:42 (33:15). ' tvchczas s zajmowały ostatnie 
Ostatcczn« punktacja turnieju | piejsca w tabeli rozysywek ta- 
w  5talinogrodzie przedstawia | wiązały w ostatnich spotkaniach 
się następująco 1) Poznań — 3 | równorzędną grę z n-zodującv- 

1 

| 

| 


pit. 2) Lublin — u pkt, 3) | mi zespołami. I tak Stal Żywiec 
Bydgoszcz -= 2 pkt. 4) Gdansk | uległa nieznacznie Włókniarzowi 
=- 2 pkt, 5) Stalinogred — U) Andrychów, a Kolejarz Wielicz- 
pkt. ka zagrał jedno z lepszych po- 
Tak wiec z grupy tej do roz: | ———— 
grvwek finalowych zaswaliliko» | 
waly się reprezentacje Poznania | 
i Lublina. Í 
W grupie wroclawskiej w œ j 
siątnich spotkaniach (24317), 
| 
| 


pokonał Warszawę 42:30 (24:17), 
a Szczecin zwyciężył Wrocław 
48:44 (25:28). 
TO i i x 
ES E E IT Rur fa Rozgrywki krukowskiej liyi 
pkt. 3) Warszawa — © pkt. 4) wojewódzkiej odbywnją się jak 
Wroclaw — I pkt, 5) Szczecin Ydyby w cieniu atrakcyjnych 
pkt. spotkań ekstraklasy 1 walk 
Finalislami tej grupy są wiec | Trugoligowych. Spotkaniu nu. 
reprezentacje Krakowa i Łodzi. ; "Zych, czołowych zespołów Juz 
Finały Pucharu Miast odhęda | od- pierwszej niedzieli rozgry- 
się w Gdańsku w dniach 17—19 | We” ciesza się dużym zuintere. 
bill. sowaniem milosników pilkar- 
stwa; stadiony i boiska, na 


$sssstssssteeeseeees | których rozgrywane są zawo- 


z | dy ligowe wypełnia kilku czy 
Hala Mirowska 


kilkunastotysięczny tłum prze- 
żytwający emocje, jakie przy- 
"9 $ nosi 90 minut walki o punkty. 
przygotowuje się 
na przyjęCie 
bokserów 


Niemniejsze emoeje przeiy- 
wują toidzowie spotkan liyi 

Przębudowa 
Ii przygotowanie 


— | 


wojewóazistej. 

Na widowiui nie ma wpraw- 
dzie wielotysięcznych tłumów, 
często kilkaset - zuyorzułych 
zwolenników drużyn walezą- 
cych o punkty zuyrzewa je do 
wysilku, ale szerey spotkmi li- 
gi wojewodzkiej niewiele od- 
biega poziomem od druyoliyo- 


Hali Mirawskiaj 
jej do bokser- , 


w pełiym toku. 


yk „harmonogramu halę | wych meczów. Trzeba obick!y- 
oddawiy już | maja — moówiĄ wyje stwierdzic, te trzecia li- 


nan kierownik robót inż. Ka- |} 
Minek: 

Obserwując tempo prac. nie; 
mamy powodu nie wicrzyć Iniży- 
nierowi. Brygada maiarzy od- 
trybuny, 


gu — jak potocznie nazyww 
się liyi wojewodzkie i nuędzy- 
ojewodzkie chwyciła. 
Stawką jest uwens do drugie) 
ligi, bez zawiłych rozgrywek 
elininucyjnych i mych ta- 
Ka. |mańców reyulaminowych, kto- 
kryje jasiakiemowa farba. | re zniechęcały w poprzednich 

Loża prasowa i kabiny już są į latach sespoły klas niższych. 
wykgnczaje, Menierzy ciągną | Wystarczy przypomnieć histo: 
kabie  teloforiczne. Spawacze "ię sprzed dwoch lat, kiedy to 
przystępują do ustawiania dal- | w walce o drugą ligę reterunn 
ervei segmentów boczhych try- , krukowekicgo OgRiwu uniemo- 
bun Wvasko pod sulitem mieści żliwiła uwans Spójni, po to by 
sio foża dla orkiestrv. i tuk nie wejsć do drugiej li- 

Równoleg!e z pracamł w hali. gi ydyż regulamin rozyrywek 
esvbko posiopuje przebudowa | nie przewidywał takiej możii- 
pamieszczeń podziemnych, Drze- ; wości, by w drugiej lidze ena- 
zuaczonych na szatnie. natryski! lazła gie rezerwowa drużynu 
* sale |reniigowe. W cześci: pierwszoligowego zespołu, Zy- 
frantowej, przy bramie wejście 4 skata na tym wówczes Ciar- 
waj. kończą już roboty posad? , dia lubelsku, która walezy o- 


E i] 


smeo â 7 s y o 


karze. Bedą tu biura organiza- |becnie w szereguch druyiej liyi. 
torów mistrzostw, buleły i pa-|  Spojnia nie zniechęciłu sie 
lanie, 2 szłurmnuje znów do bra. 


Gorzej natomiast wyglada plan 
uporządkowania terenu wokół 
hali. Wzdluż ulicy Elektoralnej 
przygotowuje: «e plas przeziia- 
czony na parkowanie saniocho* 
dow. 
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drugie) ligi. Tym razem zduie 
się z więlszyni szansami, W 
datychczngowyc!: rozgrywkach 
krakowskiej ligi twwojewódzi:icj 
piłkurze Spójni kroczą od sui- 
cesu do sukcesn  yromiąe 


— — m Å — aea 


Tenisiści Ogniwa 
rozpoczęli sezon 


Enttzjasci .białego sportu” z odznak SPO. Mówca wvrazil 


zadowoleniem przyjmą wiado- nadzieję, że zobowiązanie zdo- 
ność, że sekcja krakowskiego bycia w tym roku pięciu odznak 
Ogniwa, wbrew  dotychczayo: pierwszego slopnia i 10 odznak 


wym tradycjom, oddała do uży. 
tku koriv tenisowe już w pierw- 
szych dniach kwietnia. Na wcze- 
zie rozpoczecie prac zniązanych 
z-przygciowaniem kortów wpliv- 
neia przede wszystkim wvdatbnia 
pomoc rady kola. jak również 
sprzyjająca od kilku tygodni 
pogoda. Toteż w dniu wczoraj- 
szym na pięknie przygotowa- 
nych kortach Ogniwa odbvło się 
uroczyste olwarcie sezonu. 


SPO stopnia drugiego bedzie 
niewatpliwie przez tenisistów 
Ogniwa przekroczone. 


Po wysłuchaniu referatu ide- 
olugicznego wygłoszonego przez 
wiceprzew. Adama Wójcickiego 
— tenisiści rozpoczęli pierwszy 
trening. 


Warte dodać, że zarzad sekcji 
uzupełnieno w biczącym sezonie 
aktywem młodzieżowym. Obec- 
nv skład zarządu przedstawia 
sie następująca: przewodn. myr 


Do urzybylych zawodniczex i 
zawodnikćw przemiówił przewo- 
ćniczary sekcji mgr Gajewski 
podkreślając, że zarząd uczyni 
wszysiko, aby w bieżącym Sezo- 
nie sivworzyć sekcji jak najiep- 
sze warunki rozwoju. Że swej 
strony tenisiżel powinni dołożyć 
wszelkich starań. bv osiągnąć 
dobre wvniki j odzyskać utraco- 
ną w roku ubiegłym pozycję w 
okręgi krakowskim. Oprócz su- 


złowski, Wójcicki, inż. Telesnic- 
ki, sekr. — Jakubowska, Schra- 
mowa, kpt sport -- inż. Teles- 
nicki, Christ, skarb. — Schramm 
isen), zcapodarz -— Makare- 
wicz, Wawyrowski. Członkowie 
zarząd Filipkiewiczowa, K. 
Siusarczyk, Michalski. Treningi 
prowadzić będzie podobnie jak 


miennego trenin zawodnicy w roku ubiegłym, irż. bierbst, 
muszą zwiększyć dvscypline klu- któremu do pomocy przydzielo- 
bowa i w w:ckszvm stopniu ny zostanie jeden z instrukto- 
zwrócić rwnae na zdobywanie rów krakowskich. 


Gajewski. wiceprzewodn. — Ko- | 
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tkań i omal nie wywiózł dwóch 
punktów z Chelnka. Unia Kra- 
ków rozprawiła się gładko ze 
Spóinią Nowy Targ; w Oświęci- 
miu miejscowa l'nis będąc le- 
peza w koncówvch  minutech 
grv uzyskała zwycięstwo nad 
Spójnią Bieżanów. 


WŁÓKNIARZ ANDRYCHÓW— 
STAL ŻYWIEC 1:0 (0:0) 


G:a toczyła się w szybkim 
tempie i stała na dobrym pozio- 
imie. Drużyna Włókniarza uzv- 
skała zwycięstwo dzięki celne- 


| Uwaga trzecioligowcy: | 
Zwiększyć wysiłki 
w walce o drugą ligę 


nnn 


swych przeciwników w wyso- 
kim stosunku., Jedynym groż- 
nym rywalem Spójni jest w 
tej chwili Włókniarz z Chcełut- 
ka, Ta dwójka oraz andry- 
chowaki Włókniarz stanowi 
czołówkę naszej trzcoiej ligi 
Juk się ona w przyszłości 
aksztułtuje czy Spójnia 
potrafi utrzymać pozycję len- 
dera, czy też może da się wy- 
minąć Włokniarzom — na to 
vbytanie dadzą odpowiedź dal- 
sze niedziele rozgrywek. 
Środłeowwe miejsca. w tabeli | 
zajmują takie drużyny jak U- ; 
nia Oświęcim, Uwio Borck, | 
Kolejarz Nowy Sącz czy tež 
Unia Kraków. Ambitne gra- 
jące i zuwwsze grożne zwłaszcza 
nur swym terenie splatają c) 
azeze nie rat niespodziankę W 
ligawych spotkamach. | 
Ale vajwiększa niespodzian= 
ka do tej pory jest słaby sturt 
Stali Nowu Huta, Dawni dru- 
yoligowcy dopiero wczoraj zdo- | 
laii z trudem wygrać piericszy | 
meez i opuscili mało zaszczyt- | 
ue ostatnie miejsce w tabeli. 
Oby sukces ten zachęcił ich. do 
dalszego wysiłku, by emobilizo- 
wał piłkarzy  nowohutniekich 


—————— 


do wydajsiejszej pracy 1 po! 
prawieniu lokaty. | 
Nujsłabiej grają drużyny 


Stali Żywiec i Kolejarza. Wie- 
liczka. Niemniej jednak i te 
Jrużycy wyruzuja duży zanak , 
` ambicję, a pokonanie Stali | 
Nowa Huta i nie przynoszacy , 
tjmy wynik w Chełmku, Jain | 
uzyskali Kolejarze z Wieliczni 
wskaznuja na to, że absolutnie | 
nie wolno lekceważyć sobie ža | 
duego zespoł liyi wojewodz- 
kiej. 

Reasumując ten pierwszy 
bilans  dotychczaaowych. pot- . 
kan krakowskiej ligi wolewó- ; 
dzkiej musimy stwierdzić, iż, 
średnia klusa  krakoieskicgo : 
piłkarstwa uczyniła duży krok 
naprzód na drodze do podnie- 
sienia poziomu tej najpopn- : 
iarniejszej dziedziny sportu. 
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Na jednym 2 meczów piłkarskich 


ny piłkarz 
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Dalsze zwycięstwa 
Spójni Kraków i Włókniarza Chełmek 


przodowników ligi wojewódzkiej 


karnero, 
byt bram: 


mu strzałowi z rzutu 
którego egzekutoreni 
karz Uznański. 

Sędziował Palka b. dobrze. 

UNIA KRAKOW— 
SPOJNIA NOWY TARG 
4:0 (3:0) 

Przez cały przeciąg meczu 
drużyna Umi mając dużą prze- 
Wage techniczną stosowała grę 
otwartą, uzyskując bramki przez 
Sarnę — 2, Czajowskiego — I i 
Michla — I (z rzutu karnego). 

SPÓJNIA KZPS KRAKÓW— 

UNIA BOREK 5:2 (3:0) 

Od zwycięstwa do zwycięstwa 
kroczy drużyna Spójni KZPS. — 
Przez cały przeciąg zawodów 
gra stała na dobrym poziomie 
technicznym, przy czym do 
przerwy większą szybkość wyka- 
zywali napastnicy Spójni. Po 
przerwie Unia nawiazuje grę 
równorzędną, lecz to nie wystar- 
czyło aby utrzymać choć jeden 
bunkt, Dla Spójni bramki strze” 
lih: Boczarski I — 3, Budzia» 
kowski — 2. Dla Unii: Macala 
i Dudek po I. Sędziował Pola- 
niecki dobrze. 

UNIA OŚWIĘCIM=SPÓJNIA 

BIEZANOW 3:2 (2:2) 

Gra na równorzędnym pozlo- 
mie, przy czym większą amhicję 
okazali goście, którzy zagnali to 
spotkanie na zupełnie dobrym 
poziomie. Pa przerwie w osta- 
inich ininutach gry padla zwy- 
cięska bramka dla Unii ze strza- 
łu Borowskiego. Pozostałe dwie 
bramki dla Uni: uzyskał: 
rańczyk i Morys. 

WŁÓKNIARZ CIIEŁMEK— 

KOLEJARZ WIELICZKA 
1:0 (0:0) 

Po ostatnich porażkach zespół 
Kolejarza poprawił znacznie 
swoją grę w polu, a alak stał się 


hardziej bojowym. -Wlókniarz 
hiino własnego ' terenu mógł 
stracić obydwa punkty, gdyby 


goście celniej strzelali. Zwycię- 
ską bramkę uzyskał Karkoszka 
w końcowych minutaclr gry. 
STAL NOWA HUTA— 
KOLEJARZ NOWY SĄCZ 
2:1 (0:0) 

Z wielkim trudem Stal wywal- 
czyła pierwsze zwycięstwo z tru- 
dnym przeciwnikiem, Do przer- 
wy gra równorzędna, po przer- 
wie Stal uzyskuje bramki przez 
kubackiego i Mirka po jednej. 
Dla Kolejarza bramkę uzeyskał 


Oczkiewicz. 

Tabcla rozgrywek ligi woje- 
woczkiej przedstawia się nastę: 
DUjaco: 

Spójnia KŻPS 14 8 26:6 
Włókniarz Chelmek 4 8 7:2 
Włókniarz Andrychów 4 6 7:3 
Unia Oświęcim 4 5 10:7 
Unia Borek 4 4 I1:11 
Kolejarz N. Sącz 44 55 
Unia Kraków 4 4 9.1 

Spójnia Bieżanów 4.3 TA 
Stal Żywiec 42 51U 
Stal Nowa Huta 4 2 3:5 
Kolejarz Wieliczka 4 2 6:13 
Spojnia N. Targ 4.0 2:1 


wydarzył się niecodzienny wypa- 


dek. Oto? na 10 minut przed zako nczeniem zawodów wynik spotka- 


nia hyl bezbramkowy. Wówczas to 


lewy ląrznik drużyny gospodarzy, 


chcąc rozstrzygnąć mecz na korzy ść swego zispołu wpadl na sprytny 


pomysł. Zarez po otrzymaniu gór 
przed siebie. a następnie złapał pil 
nadstawjonej koszulki (tak jak to 


nej pilki odbił ją lekko głową 
«ę, nie dotykając jej rękoma. do 
widzimy na powyższym rysunku). 


W tem sposób nie zagrożony przez przeciwnika przebiegł klikanaście 


metrów z zamiarem, Że przed samą 
opuści. piłka opadnie | wówczas 2 bliskiej odlogłości 
oddać strzał, który przyniesie upr egnieną bramkę. 


nie stało. gdyż w zapale tym pow 


przeciwnika koszulkę 
bodzie mógł 
Tak slę jednak 
strzymał go gwizdek sędziego, któ- 


bramką 


ry widząc zawodnika niosącego pit kę w koszulce zagwizdał. 

Dredzy Czytelnicy, edpowiedzołe czy sędzia miał racją | ca nedyk- 
tował? Odgowicdzi prosimy nadsy lać na adres redakcji „Piłkarza 
Kraków. ul. Wisleopole 1. IV p., p okój 33. 
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towe seniorów (ek) t juniorów teki. 


ida ZS Gward'a 


Przed meczem 


© 
Gwardia 
(Dokończenie ze str. 1) 
psze. W sumie linia ataku Gwar- 
tii jest*dla kazdego przeciwnika 
groż!na. 

Mecz niedzielny ze Starą nie 
powinien nikogo zmylić, gdyz 
prowadzony był w treningowym 
tempie. 

W Ogniwie — blok defensyw- 
ny — obojętnie czv z Mazurem 
czy Duduiem na środku przed: 
stawia się ciągle korzystnie. — 
Hymczak wvkazuie dobrą formę. 
a obrona nie nie Straciła ze 
swych zeszłorocznych wartości. 
Kolasa i Pawlikowski  potralią 
się w porę coinąć czy też pójść 
za atakiem. 

Piętą achillesowa Ogniwa jest 
od lat jego atak. W roku bieżą: 
cvm problem ten jest szczegól- 
nie palący. Na lewej stronie pa- 
ra Wawrzusiak | Radoń na pew- 
no wypełni swe zadania. Ale ob- 
sada pozostałych pozycji jest do- 
słownie nierozwiązalna. Z do 
tychczasowych zestawień prawej 
strony ataku Ogniwa nia wyni- 
klo nic pozytywnego. 

Tak więc trzeba stwierdzić, że 
przy nieco słabszym bloku deten- 
sywnyni Gwardia  rozporządza 
bez porównania silniejszym ata- 
kiem i według papierowych obli- 
czeń możemy przewidzieć jej 
zwycięstwo. 

Czy jednak Ogniwo ataje do 
niedzielne; rozgrywki całkowicie 
bez szans? 

Piłka lubl czasami płstać fi- 
gle. W spotkaniach Gwardił i O- 
gniwa jest zawsze duży ładunek 
ambicji i poświęcenia. Jeśli więc 
zawodnicy Ogniwa dobrze się du 
tego spotkania przygotują, jeśli 
zagrają z sercem I ambicją, jeśli 
zdobędą sle na poziom chocby 


© 
= Ogniwo 
zeszłoroczny- możemy zaąanolě? 
wać także niespodziankę. 
Piłka jest bowiem okrągła..: 
A. G. 


Najbliższe 
spotkania ligowe 


W najbłiższą niedzielę tj. 
12 bin. rozegrane zostaną na- 


stępujące spotkania ligowe 
(gospodarze na  pierwszyn 
micjscu): 

I LIGA 


11 kwietnia: 

OWKS Kraków— CWKS. 

12 kwietnia: 

Ogniwo Kraków — Gwar- 
dia Kraków 

Górnik Radlin — Budowla- 
ni Gdansk 

Unia Chorzów Budo- 
wlani Opole 

Kolejarz Poznań — Budo- 
wlani Chorzów 

Gwardia Warszawa 
Ogniwo Bytom 

II LIGA 

Gwardia Bydgoszcz—Gór- 
nik Wałbrzych 

Górnik Bytom — Lotnik 
Warszawa 

Ogniwo Tarnów — Kole- 
jarz Leszno 

Spójnia Warszawa — Włó- 
kniarz Kraków 

Gwardia Lublin — OWKS 
Bvdgoszcz 

Gwardia Kielce — Wiók- 
niarz Łódź 

Stal Sosnowiec — Kolejarz 
Warszawa. 


Kalendarzyk lekkoatletów 
krakowskich 


Bieżący sezon lekksatietyczny 
w Krakowie zapow ada sę bar- 
dzo ciekawie. Poza  mistrzo- 
stwami w skali pow'atowej, wo. 
jewodzkiej czy też Rady Okręgo- 
wej. na czoło wysuwają się dwie 
imprezy o charakterze ogólnopal- 
skim, a mianowicie Akademickie 
Mistrzostwa Polski. oraz Letnia- 
Spartakiada ZS Gwardia. Zawo- 
dv te ściągną napewno tysiące 
widzów l sympatyków lekkostle. 
tyki na stadiony ' dadzą im w e. 
le emocji. Poza tym zawodnicy 
krakowscy inają dwa wyjazdy na 
spotkania towarzyskie do Siati- 
nogrodu i Tarnowa. Szczegółowy 
kalendarzyk zawodów lekkaat!e- 
tycznych, który podajemy u'żej 
zapozna naszych czvie.n:ków do. 
kladnie z iimprózami w tej dzie- 
dzinie sportu w bieżącymi roku 
na terenie naszego miasta. 


KWIECICY 


12. IV. Otwarcie sezonu ZS 


3, Gwardia ©: OWKS 


26. TV. Biegi Narodowe — | 
e'ap. 

MAJ 

l. W. Dzień sztafet. 

10. W. Biegi Narodowe II etan 
(na szczeblu wojewólz«''n). 
—16.—17. V. Zawody korespon- 
dencyjne na terenie całegy kraju 
— letap (Organizują kola spor- 
towe). r 

23--24 V. Wstrzostwa pown. 


30—31. V. Misirzostwa wcje- 

wódzkře juniorów Í młodzików 
CZERWIEC 

3—7. VI Akademick'e Mistrzo- 
aà Pia 

6--7. VI. Mistrzostwa okręgo- 
we ZS Budowlani 

6—7. VI. Mistrzostwa okręgc. ! 
wi ZA Ogniwo 

zo Vi Wojewódzie mstr e 
stwa w 3 boju kobiet i 5 bcju 
InĘŻCZY ZN. 


s 


4—5. VIT. Lekkoatleci Kraks- 
wa wyjeżdżają na spólkanie do 
Stal'niogrodu 

11—12. VIL Mistrzostwa wo- 
jewódzkie ZS Gwardia 

12—17. VII. Spartakiada OW 
V zorganizowana przez OWKS 

SIERPIEŃ 

23—30. VIII. Letnia Spartakia. 
ZOTgAN:Z0Walla 
przez ZG Z$ QGward'a 

WRZESIEN 

12—13. TX. Lekkoatlec! Krako- 
wa wyjeżdżają na spotkanie do 
Tarnowa 

19—20. IX. Wojewódzk'e m!- 
strzostwa w 5 boju kobiet į 10 
boju mężczyzi. 


! waju 


PAŻDZIERNIK 

3—4. X. Tor przeszkód. 

Zawody korespondencyjne II 
elap 
11—18- X. Marsze jesienne 

24—25. X. Jesienny bieg na 
przełaj o mistrzostwo wojewódz. 
twa (zakończelnte sezonu). " - , 


Porażka pilkarzy R 


Ogniwa Tarnów i 


W dniu wczorajszym ` rozež 
grano w Tarnowie dwa enotka- 
nia piłki nożnej a mistrzostwo 
krakowskiej klasy A. W pierw- 
szyn meczu Ogniwo Tarnów 
przegrało » krakowska drużyną 
Stal Armwteaura. 1:2 (0:1). W 
drugim sexkaniu piłkarze Unii 
Tarnów zreniisowali ze Startem 
z Kalwarii Zebrzydowskiej 0:0. 


/ Uroczyste rozpoczęcie | 
sezonu kolarskiego 


i 


na SZOSIE l 


W Jniu 12 bm. odbedzie sie uro- 
tzyśle rozżpouwzęcje sezouu kolur- 
aklego Na szosie. Zbiórka zawodule 
ków wœ dniu zawodów o godz. A na 
placu Hanki Sawickiej. akąl nae 
alapi defilada ulicami nmiasia, a 
nastepnie zlozenie nielców na 
turobach Zoluierzy  Miudzieckich 
i Grobia Nieznanego ZŻołnierzą. 

Start wrścigu O gudz. 11 z placu 
Matejki Traas wyscigu prowadzi 
ulicami: Warszanska Al. 29 Li- 
stopada. szusą przelatową (z Nowej 
Huis) du Krzeszowic i z puwrue 
teu. 


Uczciwy znalazca 


teczki z materialem prasewym 
(sportowym). pozostawionej w s0- 
bote, 4 bm., około godz. 15 w tram- 
nr 12 na przystanku 
końcowym w Broenowicach 


| proszony jest o zwret do Redakcji 


LIPIEC | 
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Gwardia W-wa | Rzut karny zadecydował 
Ociężale grająca Gwardia 
przegrywa ze Stalą Sosnowiec 0:1 


zwycięża w Łodzi 


Gwardia - Włókniarz 3:1 


ŁÓDŹ (tel. wł) Łódź nieme: 
vta narzekać na nadmiar imprez 
*oortowvcii w okresie Świątecz- 
nvi., gdyż odbyly się tylko dwie, 
a to mecz piłkarski i doroczny 
"zGycvinv bieg na przełaj o na- 
urodę przechodnią Rady Głównej 
ZS. Włókniarz. 

W zawodach piłkarskich Włók- 
niarz zmierzył się ze stołeczną 
Gwardią, przegrywając 1:3. Zwy- 
cięstwo Gwardi; wvpadło mniej 
erektownie, niż by to można 
wnieskować z wyniku. Wszystkie 
bramki dla gości padly bowiem 
w dość przypadkowych okolicz- 
nościach, do czego w dużej mie- 
rze przyczynił się nerwowo i nie- 
noyśnie interweniujący bramkarz 
Włókniarza — Szczurzylński. 

Gwardia rozpoczęła grę 7 wia- 
tem i pierwszą bramke zdobyła 
* 5 min., kiedy te piłka bita z 


To zatoczyła wielki łuk i bezpo- 
średnio wpadła do siatki. W pięć 
minut później udana akcja ło- 


STAL: Dziurowicz. Maslon, Musiał, Ja- 
chymczyk, Wożnica Muszala, Krajewski, 
Majewski, Stolarski, Kurzyca, Komoda. 

GWARDIA: jurowicz, Szymeczko, Szczu- 
rek Flanek Snopkowski. jędrys (Slizow 
Ski). Jas«owski, (Machowski), Kohut, Ko- 
ścielny, Rogoza, Mordarski, 


Nie ma meczu bez stawki, — 
Gwardziśc: rozegrali te spotkanie 


| w spacerowvm tempie, nie wysila- 


t skutecznie. 


jac się zbytnio: Skutki obiitego 
tradycyjnie jadłospisu przejawi.y 
się właśnie u gwardz:stów w u- 
tracic szybkości i zwrotności. Po- 
n.eważ zawodnicy Stali nie prze- 
widzieli, że lokale gastronomi.cz- 
ne w Krakowie są w tym dniu 
zamknięte, byli dużo lżejsi, co 
całkowicie wvrównało szanse. 
Dzięki utracie szybkości gwar- 
dziści uadal grali składnie, ale 
wszerz, a co za tvm idzie, mało 
A ponieważ publiez- 
ność piłkarska Krakowa przywy- 


l kła już do energicznych i szyb- 


A f .. UST M B E ORP 
rsutu rożnego przez Olszowskie- | kich ataków swych pupilów 
| przyszło najpierw zniccierpliwie- 


ZZ 


nie. a w drugiej części gry 6ym- 


|patię swą przerzuciła widownia 
| ua drużynę Stali. 


dzian doprowadziła do wyrówna- | 


nia. Bramkę uzyskał Pilarski z 
madania Kokota. Gwardia grają- 
ca z wiatrem starała się wykorzy- 
Rtać tą szansę i daiekim; strza- 
łam: zatrudniała Szczurzynńnskie- 
ko. Jeden z takich dalekich wy- 
kopów FHachorka — Szczurzyn- 
ek. obronił tak niepewnie. że nad- 
begający Ziętara zdobył drugą 
bramkę. Trzecią branikę dla 
Gwardii uzyskał w 79 min. Ja- 
zlowiecki po rzucie wolnym, bi- 
tym przez BaSżniewicza. 

Zawady sędziował D. dobrze 
Brettsiein z Łodzi. Widzów 6 
tvszęcy. 

xk 


B'cg 14 przelaj rozegtgny na 
dystansie 7 km wygrał Szewczyk 
(Włókniarz) w czasie 27.47 przed 
(icrzechowskim (Unia) 29.37,8, 
Nowakiem (Włókniarz). Zwycię- 
2ca biegu — Szewczyk uzyskał 
przewagi przynajmniej pół kilo- 
metra nad pozostałymi i zdobył 
n=gradę po Taz wtórw. Zaznaczyć 
należy że w biegu tym starto- 
wał jeden z najsiarszych lekko- 
a'letów Łodzi — Szodula. który 
biegiem tym rozpoczął 32 rok 
siari w swej karierze lexkoatle- 
tvcznej i ma już w swych „koś- 
ciaciy* 19 biegów maratolisnich. 


o 
Honved zwycięzcą | vs. is, 
| > UA główkę jednak N> 


| 


I 


— z A 


W Stali zobaczyliśmy „starych | 


znajomych — Musiała, Masio | 


nia. Dziurowicza į Krajewskiego. 
którzy w ubiegłym roku grali w 
"rasowskim OWKS-ie. Po odhv- 
ciu służbv wojskowej zasilili oni 
drużynę Stal: ; stanowią obecnie 
jej trzon. 

Obrona skutecznie rozb.;ała a- 
taki gospodarzy — nie dopuszcza 
ła dò strzału z bliska, a resztę 
załatwiał w, ostainiej instancji 
dobrze usposobiony Dziurowicz. 
Napastnicy Stal. rozegrali: się do 
piero po przerwie i wtedy krót- 
kimi podaniami šzybsoz doby Was 
li teren i często zagrazali bram- 
ce Jurowicza. 

Pierwsza połowa gry mija noil 
znakiem zdecydowanej przewag. 
gospodarzy. Atakom gwardzis- 
tów brak jednak szybkości i zde- 
cydowania. toteż obrorcy Stali 
raz za razem oddalają niebezpie- 
czeństwo, 

Dobre pozycje strzałowe mar- 
nują Jaskowski i Kościelny. 

Niespodziewanie kontrakcia a- 
takı Stali przynosi sosnowicza- 
nom pelny sukces. Błąd obrony 
wykorzystuje Krajewski i prze: 
rzuca piłkę do pustej — po wy- 
hiegu Jurowicza — bramki. Ra- 
tuje ręką Snopkowski. 

Podyktowany rzut karny za- 
mienia Majewski celnym strza- 
łem w jedyną i jak się okazało, 
zwycięska bramkę. 

Za chwilę strzela ostro Rogo- 
za. ale tuż obok słupka. Po lad- 


turnieju SWIUIECZNEgO 


BUDAPESZT (obsł. wł.). — 
Drugi dzień turnieiu wiclka- 
næ&nego był o wiele skromniej- 
«zv co do iiości bramek. Napa- 
SION wszystkich czterech dru- 
żvn ..wrstrzelaii się” z amunicji 
ptkarskiej w Wiedniu i znię- 
czeni niewątpliwie ciężkimi nie- 
czanii pierwszego dnia i nocną 
nodróżą do Budapesztu raczej 
cszczędzali się w pojedynkach, 
dając jednak pokaz gry na wy- 
avkim poziomie technicznym 
i iaztycznym. Dobrze spisaty 
cie obydwie drużyny wiedeńskie, 
a uzyskane na gorącym buda- 
peszteńskim terenie wyniki uwa- 
żeć nuaicży za korzystne dla 
nich. 


Honved — Rapid 2:0 
(2:0) 
Niezasłużona porażka Rapidu, 
który po payzie przeważał, do- 
brze grając w polu, ale z pechem 
pod bramką Grositsa. lIlanappi 
n.e wykorzystał trzech „rnuro- 
wanych“ sytuacji, kiedy znajio- 
wał się sam na sam z repre- 
gentacvjnym bramkarzem we- 
giersk'm. Według przebiegu cry 


Rapid zasłużył w na;gorszym 
Tuzie na wynik remisowy. Bram- 
k dla PMonveda  padlv: © II 


min. (Kocsis) i w 25 min. (Pus- 
kas). 

Sędziował 
man. 


Bastya — Austria 1:1 
(1:0) 


Wynik odpowiada przebiegowi 
spolkania, w 
by.i szybsi i lepsi w grze glową, 
Natomiast Austria zagrała z ko- 
losalną ambicją. W końcowej 
fazie gry Węgrzy silnie przy- 
gnielli, dążąc za wszelką cene 
do zdobycia zwycięskiej bramki. 
Wszeikie jednak ich zakusy roz- 
bijaly się o doskonale grające 
formacje obronne z Kowanzem 
na czele. Bramki zdobyli: w 39 
min. Pałotas i w 49 min. Komi- 
nek. Sędzia Jiranek z Wiednia. 

Obydwa spotkania odbyły się 
na stadionie Dozsa i zgromadzi- 
ly 45 tys. widzów. 1: 

Nieoficjalna tahelka turnieju 
przedstawia się następująco: 

1. Honved: 2 prv, 2 zwycie- 
siwa, br. 9:6 — pkt 4. 

2. Rapid: 2 gry, I zw., 1_po- 
rażka, br. 5:6 — pkt 2. 

3, Bastya: 2 gry. | porażka, 
1 remis br. 5:6 — pat I 

4 Austria: 2 gry. | porażna, 
1 remis. br. 7.8 pkt 1. 


wiedeńczyk Ro- 


którym Węgrzy ' 


| 


nym. płynnym ataku próbuje 
swych zdolności 'strzałowych Ko 
ścieliy. ale Dziurowicz jest na 
stanowisku. Pod koniec pierw: 
szej częśę: gry Majewski ma dò- 
skonałą okazję do podwyższenia 
wyniku ale z najbliższej odległo 
Ści sirzela w aut. 

Po zmianie pól strzały Kurzy- 
cy i Majewskiego wyłapuje Ju- 
rowicz. Strzela ostro Mordarski, 
ale piłka trafia w Musiała i wv- 
chodzi na róg. Z kolei znowu Ma- 
jewski sam na sam z Jurowi- 
czem strzela celnie, ale bezsku- 
tecznie, 


W polu przeważają goście. 
krótkimi podaniamt obgrvwa'ą 
teraz gwardzistów. ale pod biam 
ką zatracają impet į tracą piłkę. 

Pod koniec spotkania do głosu 
dochodzą gwardziści. Strzał Ko- 
huta grzężnie w rękach Dziuro- 
wicza, a za chwilę po tadnym a- 
taku znowu Kohut główkuje, ale 
piłka przechodzi obok słupka. 


Dalszy obstrzał bramki Dziu- 
rowicza mija bez rezultatu j sę- 
dzia Wiśniewski kończy te nie 
zbyt ciekawe zawody. (A.G.) 


Wawrzusiak tylko raz 


zmusił Rybickiego do kapitulacji 
Ogniwo-Włókniarz 1:0 (1:0) 


OGNIWO; Hyroczak. Gedłeb. Pa- 
jor (Dudeb) Pawlikowski, Kolasa, 
Golab, Dudou, Wilezkiewicz (O-; 
stirowski), Radoù. Wawrzuśiak, 

WŁÓKNIARZ: Rybicki. Jodlow- 
aki, Ronopetski, Derdziński, Gó- 
recki, Feluś, Parpav. Krowarski, 
Nowak, Bożek, Kucharski, 

Nikle, ale tym cenniejsze, że 
wywa!czone w równorzędnej wal- 
ce — zwycięstwo powinna do- 
brze wpłynąć ua samopoczucie 
„gospodarzy przed dalszymi spo- 
tkaniami pierwszej ligi. 


Mecz podzielić trzeba na dwa 
zasadnicze okresy. W pierwszej 
częsc Sory przewagę dzierzą 
Włókniarze, a Ogniwo ogranicza 
się raczej do zaciętej i skutecz: 
nej obrony. Kontrakcje dochodzą 
wa wumoczasie tylko do polu kar- 
nego przeciwnika. Po przerwie 
sytuacja całkowicie odnneniła 
się. Gospodarze atakują nieomal 
bcz przerwy i dość często zagra- 
żają bramce Rvbiekicgo, ale na 
dobry strzał jak zwykle trzeba 
było czekać. Wwpady Włóknia- 
rza w tym okresie grv nie są li- 
czne, ale bardzo grożne. 

We Włókniarzu dobrze doprze- 
rwy pracował atak i Fymczak 
nie mógł narzekać 11a brak za- 
trudnienia. Obrona szybka i 
twardo wkraczaiąca  popwłuiła 


jednak szereg błędów nie wyko» | 


rzystanych przez gospodarzy. — 
Mecz na ogól prowadzony był w 
silnym tempie i należał — ze 
wzgiędu na szybko zmieniające 
się sytuacje — do ciekawych, 

Już w pierwszej minucie Na- 
wak inicjuje ładną | ucieczkę, 
którą z trudem likwiduje (jędłek. 
Włoókniarze ciągle ponawiają swe 
ataki, odpierane skutecznie przez 
obrenę Ogniwa. 


W 13 min Parpan dobrze do” 


a wyłapuje Hyinczak. Za 
chwilę Kucharski marnuje do- 
skonałe podanie Nowaka, W 20 
mim. ostry strzał Kucharskiego 
paruje z trudem Iyrnczak na 
róg. W następnej minucie ładny 
przebój Radonia likwiduje Ry- 
biek? rzucając mu się pod nogi. 
Z kolei Nowak ma doskonalą o- 
kazję do strzelania bramki, ałe 
vudluje, a po przeciwnej stronie 
Rybicki wyjaśnia na przedpolu 
ciężką sytuację. Koncówka pier- 
wszej części gry należy do O- 
gniwa. Strzelają Kolasa i Wilez- 
kiewicz — bezskutecznie. 
Dopiero w 40 min. płaski z sil- 
nego kata oddany strzał Wa- 
wrzusiaka znajduje drogę do 
siatki. 
= Po zmianie pól przez 15 min. 
obserwujemy zmienne ataki Ti- 
kwidowane przez obronę, po 


Ogniwo Wrocław — 
Budowlani Chorzów 
1:0 (1:0) 

WROCŁAW (tel. wt). W to- 
warzyskini spotkaniu piłkarskim 
wrocławskie Ogniwo pokonało 
Budowlanych z Chorzowa. Roz- 
strzygnięcie meczu padła już w 
pierwszej polowie gry, kiedy to 
Karaś w 18 min. zdobył — je- 
dyna jak się później okazało — 
hramxsę dnia. Mecz ogladało B 
tys. widzów. 


kmena A | O ZAW "ER DOD 
-—— ĖS Si i 


czym zdecydowanie już przewa: 
żają gospodarze. Ataki ich jed- 
nak rzadko kończą się celnym 
strzałem, mnożą się natomiast 
rzuty z rogu także niewykorzy- 
siane. Jedvne, celne strzaly Go- 
tąba į Radonia wyłapuje Rybicki. 

W 27 min. Bożek ładnie prze- 
chodzi obronę gospodarzy, ale z 
najbliższej -odległości strzela w 
aut, Za chwilę Hymczak broni 
calek! strzał Parpana. 

W 30 min. celny, ostry strzał 
Wawrzusiaka Rybicki z trudem 
przerzuca nad poprzeczką. Wy- 
razem dalszej przewagi Ogniwa 


są tylko rzuty z fogu. które mi- | 


jają bez efektu bramkowego. Je- 
szcze w 44 min. strzela ładnie z 
odległości 25 m Radoń. ale piłka 
przechodzi o centymetry nad po- 
przeczką. 

Rzutów rożnych 9:5 dla Ogni- 
wa. 

Sędziował inż. Prącik. 

(AG) 
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Krakowscy pięściarze spisali się calkiem dobrze podczas ro- 
zegranuch w ubiegłym. tygodnu. bokserskich mistrzostw Paul- 
ski w Poznanin Do poõłfinabı zakwalifikowała się 3- repre- 
zentantów Krakowa. a dwóch z nich Czajęcki i Diel walczyli 
w finale zdobywając tytuły wicemistrzów Polski. 


Szczególnie dodatnie wrażenie 


sprawił pięściarz Ogniwa 


Czujęchi, będucy jedną z największych rewelacji tegorocznych 


mistrzostw Polski. Zamieszczine 


powużej zdjęcia przedstu- 


wiaja fragnenty z finałowych wali: pięsciurzy krakowskich, 
U góry Czajęcki podczas wyprowadzania prostej w walec z 
Pińskim, u dołu Biel podczas walki z mistrzem Polski Grzee 


lakiein. 


Śląscy ligowcy 


na budowę stadionu wojewódzkiego 


Podczas Świąt + Wielkanoc- 
nych czołowe drużyny ligi wo- 
jewództwa stalinogrodzkićgo 
rozęgraly czlery spotkania na 
rzecz budowy sportowcyo sta- 
dlonu wojewódzkiego. 

o-tego odbyły się dwa me- 
cze. W Bytomiu Górnik bBvtom 
wygrał 2:0 (0:0) z Ognwem 
Bytom. Spotkanie drugoligo- 


wego Górnika z wicemistrzem 
Polskł —- Ogniwem bylo rów: 
nocześnie  derbami lokalnym 


Bytomia. Obie drużyny wystą- 
piły prawie w pelnych skla- 
dach. Ogniwo jedynie bez Nar- 
locha i Lelonka, a Górnik z 
rezerwowymi ŚStenem i Mar- 
kiewskim. Górnicy wnieśli do 
gry więcej zapału I woli zwy 
cięstwa. grali twardo, szybko 
ij skutocznic, zwłaszcza po 
przerwie, W tej fazie mieli lek- 
ką przewagę, w wyniku której 
zdobvli dwie bramki przez 
Markiewskiego w 52 min. i 
Furmana w 70 min. 

Ogniwo miało wprawdzie 
sporo okazji ma złagodzen'e 
porażki. jednak jego napastni- 
cv nie potrafili ich wykorzv- 
stać. W 77 min. nie wykorzy: 
stali nawet przyznanego im 
rzutu karnego za faul ra 
frampiszu; Kauder strzelił w 
roce Jungow'.  Bezsprzecznie 
najlepszym zawodnikiem na 
boisku był obrońca  Banisz. 
który  zaszachował środkową 
trójkę napadu Ogniwa. a sam 
raz po raz budował własiie al- 
cje ofensywne. Był on wspól 
autorem drugiej bramki. 

Sędziował Kuc z Sosnowca. 
Widzów 4 tys. 

W drugim spotkaniu w So- 
snowcu Stal Sosnowiec prze- 
urala z Budowlanymi Chorzów 
0:2 (0:0). 

Mecz ze Stalą posłużył Bu- 
dowlanym do  wypróbowan'a 
swych licznych rezerw. Obłecu- 
jący materiał przedstawiają je- 
dnak tylko napastnik Szole © 
raz bramkarz Skrzypiec. P929- 
stali rezerwowi nie dorośl: je- 
szcze do gry w pierwszoliy:= 


wym zespole. Stal wystawiła 
drużynę składającą się w wie- 
kszości z zawodników rezer» 
wowych, mimo to zagrala icd- 
nak dobrze. Budowlani music- 
li się solidnie napracować, by 


odnieść zwycięstwo. „Po bez- 
bramkowej pierwszej części 


meczu Budowlani po przerwie 
mieli inicjatywę i zdobyli dvie 
bramki: w 50 min. ze strzału 
Januszka i w 85 przez Muska- 
łę. 


Sędziował Szczur z Sosnow-= 
ca, widzów 5 tys. 


Porażka Unii Chorzów 
niespodzianką drugiego dnia turnieju 


W druginr dni? turnieju pa- 
dly następujące wyniki: 

REPR. BIELSKA GORNIK 
RADLIN 3:2 (1:2) 
Reprezentacja Bielska oparta 
na zawodnikach Stali Czechow- 


ce, Ogniwa oraz KS Bielsko po- 


konała Górnika Radlin 3:2 (1:2) 
dzięs: oliarniejszej grze całej je- 
denastki. Bramki w tym spotka- 
niu zdobyli dla Bielska: 
Chrzaszcz w 31 min., Nandrala 
w 36 min. i Waligóra w 77 min. 
Dla Górnika bramki strzelii:: 
Wiśniowski w 6 min. i Szleger 
w 40 min. 
Sędz'ował 
Widzów 3 tvs. 
GÓRNIK ZABRZE — UNIA 
CHORZOW 1:0 (0:0) 
ZABRZE (te. wł). Mistrz 
Polski — Unia Chorzów prze 
grał w obecności 10 tys. widzów 
2 drużyną ligi wojewódzkiej 
Górnikiem Zabrze 0:1 (0:0). U- 


Nalepa (Zabrze). 


uia wystąpiła bez Brejlera i Al- 


Szora. Brak tych dwóch dosko- 
"ełceh napastników zaciażył w 
dużym stopniu na wyn'ku spo 
kania. 

Formacje obronne Unii graly 
bezbłędnie, o czym Świadczy 
fakt. że pozwoliły szybkim i 
bramkostrzelnym zawodnikom 
zabrskiin raz tylko ulokować 
piłkę w siatce Wyrobka | to w 
dodatku z rzutu karnego 

Napad Unii na tle dobrze gra- 
jących In defensywnych wi- 
padł blado. W sytuaciach nod- 
hramkowych napastnicy Uni? by- 
l wręcz bezradni i W czasie va- 


lego mieczu nie potrafil: się zdo= 
być na żadną składiia akcię, W 
tych warunkach Cieslik za:nicjor 
wał jedynie kilka, indywidual- 
nyeh wypadów, które pozosialy 
jednak bez rezulialu, W sum.e 
mecz wygrał Górnik zasłużenie. 
Sirzelcem zwycięskiej bramsi Z 
rzutu karnego był Jarczyk w 71 
min. 


Sędziował Nowak. 


-——— W 


Turniej bokserski 
w Budapeszcie 


Budapeszt (obsł. wł.) Dia ucz= 
czenia 8 rocznicy oswónadzenia 
stolicy Węuier przez Arme Ra- 
dziecką odbył się w Budapeszcie 
w dniach 3—0 czwórniecz pie- 
ściarski z udziałem zawodników 
Bułgarii, CSR. NRD i Węgier. 
W turnieju tym pierwsze miej- 
sce według kolejności wag za- 
jęli: Szabo (Węgry). Botnar 
(Węgry), Horwath (Węgry), 
Juhazs (Węgry). Stokazc (Wę- 
gry), Deli (Węgry). Torma 
(CSR). Klahyv (Węgry). Niczke 
(NRD). Studnik (NRD). Czte- 
rech czołowych zawoduików wę- 
gierskich Papp. Farkas, Kapusti 
i Bene nie startowało. 


— — .-— 


Zdjęcia w dzisiejszym numee 
rze: CAF, „Stadion“, „Zeit tm 
Bild", „Neue Berliner Iiustriere 
te" oraz urchiwum wlasne „Pit- 
karza". 
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krakowskiej antenie 


w ESZLIŚMY już w sesan 

u4nsenny. Zrzeszemia Spor- 
towe 1 kołn wykorzystały pier- 
tusze zawody piłkarskie rozygry* 
rane na swoim boisku ną uto- 
czystości związane 2 otwarciem 


nowego £ezonu., W krakowie 
uroczystości ntwaqyciu  zez0mi 
rozpoczeła Gwardiu. u zakone | 


czył W łot mtyrz, 
Podczas tej ostutniej uroczy: 
atotci, która wupadła bardzo 


nakazale — pnadohnie zresztą jak | 


+ argamizownine w 
tygodniu, — przemńuiensie s- 
rauguracyjne wygłosiła zastu- 
zona muiatrzyni aportu  Helerq 
Rakoczy, która znów panwyńci- 


la da rodzinnego miasta 1 dn 

rodzinnych barw Włokniarza. 
ze 

PRAWDZIWA  ausyterzną 


Pak, aportową były d'a 
mieszkance Wiednia + Ruaa- 
pesztu apotkamaą piłkarakia po- 
między czołowymi zespołami o- 
bu tych państw:  Rapulem i 
Austrią oraz Honvedem i Ba- 
atya. 

Kraków musial zadowolić się 
znacznie atromniejszym. da- 
niem u: postaci spotkan. Gwar- 
dii z drugoligową Stalą Sosna- 
wiec + Ogniwa z miejscowym 
Włńkniarzem., 

Szkoda. że sekcja pilki moż- 
wej nie pomyslała o aprowadze- 
mu do kraju jakiejs zagrawi- 
cznej drużyny. Można było sko- 
rzystać z tego. że rozgrywki li- 
gi czechosłowackiej rozpoczną 
się dopiero m maju 1 aprown» 
dzić jeden z zeannłów iigi CSR. 
Można było również porozu- 
miec ae re zunqzkiem piłkar- 
skim NRD i zaprosić niemiceką 
drużynę do Krakowa i na Śląsk 
tj. do najminiejszych  piłkur- 
skich osrodkóm kraju. 

Kontakty międzynarodowe w 
młkaratnie należy podtrzymy- 
wać, Są one bowiem najlep- 
szym sprawdzianem postępu 
naszego piłkarstwa, domngują 
krajowe zespoly do poprawnej 
YYY, przyczyniają się do zacie- 
snienia silniejszych więzów iq- 
czących  sportowcó1c runych 
państw ze sportowcami Polski 
Ludowej. 

-Ta jednak było duże zanie- 
barie ze strony sekcji piłki 
nożnej GKKF. Prawda?... 


ze 


O T KRAKÓW. w przysz- 

łym sezonie będzie miał 
przynajmniej jedna drużynę w 
p'erwęzej lidze bokserskiej. 
Świadczy to o podniesieniu po- 
ziomu. tej dziedziny sportu w 
naszym mieście, czeyo zresztą 
najlepszym dowodem było zdo- 
bycie dwoch tytułów | wieemi- 
strzotcskieh podczas ostatnich 
pięściarsktich mistrzostw Pol- 
ski przez Czajęckiego i Biela 
oraz zajęcie w punktacji druży- 


nowej czwaviego miejacńn. Za 
tydzien bedziemy áwiadkamı 


nadzwyczaj ciekaweyo spotka- 
»a finałowego 0 wejscie do 
jnerwazcej ligi pomiedzy Gwar- 
diq u OWKS-em. Sala, w kto- 
rej odbywać się bedą zawody 
na pewno wypcłniona hedzie do 


poprzedntm | 


m M w 
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IV Światowe Igrzyska Młodzieży w Bukareszcie 


wielką manifestacją w obronie pokoju 


piórniak. siatkówka. 


Przed ivgodniem zakończyła się w Wiedniu mięczy- 
narodowa konferencja w Obronie Praw Młodzieży. na 
którą przybyli przedstawiciele 71 krajów z wszystkich 


części świata. W czasie konferencji 


ohradowano nad 


najhurdziej żywotnymi dis młodego pokolenia proble- 


mami. uchwalając rezolucie. w której 
dzież całegn świata do walki 


wzywa się mla- 


o jej słuszne postulaty, 


da walki przeciwko grożbie nowej wojny i przeciwko 
wszelkim próbom zdław,enia dążeń ludów do niezawi- 


słości narodowej. 


W czasie konferencji 
mowach poszczególnych 
gatów wiele uwagi poświeconn 
także rbliżajacym się IV Świa- 
tawvm  lgrzyskom Młodzieży. 
które w tym roku odhedą s:ę 
w Rukareszcie w dniach 2--1A 
sierpnia. Igrzyska te. podobnie 
tak i poprzedne rozecCrars w 
133] r w Berlinie będa wsna2- 
niałą rewią najlepszych spor- 
towców spośród młodzieży wie- 
lu krajów, która w szlachetnej, 
pakójowej walce na bieżniacn. 
haiskach i pływalniach walczyć 


będzie 4 de, Md miano 
nailepszvch u Świecie. 
We wszystkich krajach. "tóre 


zamierzają uczestniczyć w [- 
grzyskach trwają już intensvu- 


WRI RETZ- 


dele. 


ne przygotowania,  Powałena 
zostały Komitety Narodowe, 
które zajmują się Szczególowo 
wszelkimi problemam: >wiąza- 
nymi z tą największą imprezą 
tegorocznego sezonu  letnieqo. 

Najwięcej pracv mają cez 
wiście Rumuni. którzy <starzią 
<ie pod względem  org312a- 
cvinvm jak najlepiej przygoto- 
wać Igrzyska, program których 
w porównaniu z mistrzostwami 
195] r. w Berlinie uległ znacz- 
nemu rozszerzeniu. lgrzyska w 
Bukareszcie obejma: bowiem ta- 
kie konkurencje jak: lekkoatle- 
tvka,  gimnastvka, pływanie, 
piika wodna. wioślarstwo, oks. 
zanasy, podnoszenie ciężarów, 
kolarstwo, piłka nożna, Szczy- 


444246 ETETE Saam 


Troski austriackiego piłkarstwa 


Niezbyt pomyślnie rozpoczął 
się dia piłkarzy auatriackich te- 
goraczny sezon. Wprawdzie w 
meczu z Niemcami zachodnimi 
w Kolonii uzyskali on: wvnik re. 
misow v, będący d!a nich sukce- 
sem. ale w parę dni później po- 


| niesli wysoką porażkę w Dubli- 


<a 


ostatniego mieizcu, Możehby je- ` 


dnak organizator, 
jest OWRKS) 


(ktorym | 
porozumiał się z | 


Gwardią i torganizewał ten a- | 


trakcnjny mecz w dużej huh 
Gwardii, która pomieści znacz- 
nte więcej widzów niż sala przy 
ul, Zwierzynieckiej Tylko ma- 
leńka uwaga: mie ro:noczynaj- 
cie tego spotkania późnym wie- 
czorem, Każdy z kilku tysięcy 
widzów obcenych na zawodach 


chc:ałby wrócic na ka!ację jexz2- | 
cze przed noółnoca. Ot, najlepiej 
wyznaczyć poczatek meczu za- | 


raz no zakonczenin „derbów 
młkarskich Gwardia — Oyni- 
wo, 


nie. przegrywa!ągc z reprezenta- 
cja zawodowców lrlandii. 
Znawców piłkarstwa ausiriac- 
kiego faktv te nie dziwią. Jesz- 
cze bowiem na długo przed roz- 
poczęciem sezonu, sportowa pra- 
austriacka wiare uwagi no” 
święcały odni'ża'4cemu się pozio- 
mowi czołowych drużyn piłkar- 


24 


godziny 
na boiskach świata 


(age 
Drużyna  Koaacrkówki  waeskiaj 
Drnamo Bukareszt bawi na tour- 


noe w KBuluarii W meczu z éru- 
zyna „Akademik: w Pleovdiv zwy- 
ciątyłi Rumuni 70:32. 

xÆ 


W Leningradzie na Wszechzw.a- 
zkowsch Zawodach Lekkoatletrer- 
nrch Młodzieży 17-ietnia Kessewa 
pobiła rekord ZSRA juniorek w 
skoku wzwyż, uzyskując 165 cm. 
Wynik ien jest również lepszy vd 
rekordu Czudiny w bali. 

> 

Pod -znakiew zwscieatw fanorv: 
tw przeazły  rozezrune oatatn:o 
apotkania o miatrzostwo ligi uu- 
strflgackiej Przodownik tabeli — 
Austria pokonala zdecydowanie 
LASK 3:0 (2:0), Vienna wygrała 
z FC Wien 3:0 (1:0) a jedynie 
Sturm Graz niespodziewanie zro- 
misewal z Moesdl.ng 1:1 (0:1;. 

W mietrzowtwach prowadzi na- 
dal Austria mając na 17 gler 32 
pkt. przed Wackerern 28 pul. 
Rabidem 27 pkt, Wieuna 26 pkt. 
i GAR 18 pkt 

4 

Dudski Zwiazek 
nej obchodził bedzie 
bp juhileuwy 50- lecia 
W >wiazku z juhilenacem 
duje sie zorganizowania szeregi 
miedyenarodnowych impre; pilkar 
skich 2 ktorych nyjwszniejsząa he- 
dzie mielzyvminatowy tnecy Kepen- 


Pilki o Noz- 
29 kwietnia 
jiatujenim 

przew). 


haga — Wiedeń, jaki rozegrany 
zoalxnie w Kopenhadze. 
= 
W rozegvanrch ostatnia me- 


cząch niłkarakich o mistrzostwa 
Ameryki Paludniowej) Brazylia po- 
kanala Ekwador 2:0 a Paragwaj 
zremisował z reprezentacją Urug 


| waju 2:2, 


skich kraju. który nie tak daw- 
no należał przecież do potęg fut- 
hau Szczególnie wie'e wrzawy 
wywołała daleka. zamorska po 
dróż wiedeńskiego Rapidu, -któ- 
rego tournée po Ameryce Polu- 
dniowei bvnajmnie: nie przvsoo- 
rzylo sławy austriackim pilka- 
rzom. 

Op'nia publiczna analizow ala 
przyczyny niepowodzeń wieder: 
czyków. znajdując główny p>- 
wod w tym. że piłkarze w Au- 
strii to obecnie prawie wyłącz» 
rie zawodowcy lub  pół-zawo” 
dowev. Miast zostawić im ko- 
niecznv przecież dla zawodne 
ków okres zimowej przerwy dla 
odpoczynku i odprężenia, zmit- 
sza się piłkarzv do dalekich wv- 
jazdów. zasadniczym celem któ- 
ach jast nabicie kieszeni zarzą- 
dów poszczególych klubów 

Sławv piłkarstwa austriac- 
kiego niejednokrotnie wyrastalx, 
podobnie jak i zresztą na całym 
świecie z chłopców, którzy za- 
czynaii od kopania <szmacianki. 
Tymczasem obecnie w Wiedniu 
nie ma miejsc. na których mło 
dzież moagłabv zdobywać 
czątki wiedzy piłkarskiej. Kluby 
gnębione są wysokimi podatka- 
mi. mało przeto uwadi wraca- 
ja na szkołenie i wychowywanie 
młodych rezerw — i oto inny 
nowód upadku austriacxiego p'ł- 
karstwa. A bez dóbrvch rezerw 
teudno marzyć o dabrych wyni- 
kach. 

Duża rolę w wvtwarzaniu nie 
korzystnych dla rozwoju giłkar- 
stwa okoliczności grają także 
nienosozium'enia I fermentv ist- 
nie'4ce pomiędzy poszczegó!nu- 


l mi klubami austriackirni na tle 


wvkupvwania wybijających się 
zawodników przez trzy najbóge”* 
tsze kluby wiedeńskie: Austrię. 
Vienne i Rapid Nic dziwnego. 
że w tvch warunkach Austriacy 
wzdychają * do stosunków. jakie 


panuią w krajach demokracji lu- 
dowej. gdzie 
amatorami. 


piłkarze pozostali 


Nowy stadion w Sofii 


Ostatnie oddane do użytku 
piekny reprezentacyjny stadion 
w Sofii, który może pomicśńcić 
ponad 50.606 widzow. Na zdje- 
ciu nowy studion w Sofi. 


MaE Bak CA HRA 


mierka i tenis stołuwy. 


przygotowanion 
wiele 
Nierricy, Czechosłowacy, Wegry 
i Rumuni. Jak do tej nory daje 
se jednak zaobserwować 
zainteresowanie 
strony naszych wlad? 
wych. 
stósunkowo niewiele =- a „asy 
dużo. 
ŻOWAĆ 
młodvch 
zenia swych sił abv wyniki r- 
zyskanie w Bukareszcie nie hvłu 
gorsze od naszych wvników 
Berlinie 
orzysk należy przv tym wvk.- 
rzystać do dalszej porularvza- 
cii 
zwłaszcza wśród młodzieży a ta 
przez 
imprez elim nacvinvch. 
ZWwwcięzcv 
prawo ubiegać sie o wyjazd do 
Bukaresztu 


cić uwagę już od samego no- 
czatkiu 


łażvć trzeba 


przygotowaniu 
zentantów, 
sportowvm 
nym 
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koszyków- 
ka. strzelectwo, tenis, <er- 
Prasa zagraniczna 
do 


Piszą 


poŚW ara 
Igrzysk 


uwagi. G> tvn 


słabe 
lgrzvakami 7e 
apo: ta- 
A przecież czasu (iest 
Igrzyska winny zmańili- 
wszystkich polsk ch 
sportnwców do wvtę- 


w 
do |- 


Przygotowag:a 


sportu i kulturv fizvcznej, 
organizowanie  S7ereg 
którveh 


mieliby  nastęnnie 


Na momenty te należv 7wró 


rozpoczecia przygoto- 
wań w których dużv cieża” no- 
także na politwsz- 
no-wychowawczą stronę Dracv. 
Wielka rola w  należyivwm 
naszych renre- 
tak pod wzelęd>m 
jak 1 ideolag'cz- 
przypada obok GKKF 
Związkowi Młodzieżv Polskiej. 
kórv pawinien zalać sie tvm 
problemem z odpowiednią do 
jego wagi troską. 


(z Sido). 


. u a mM 


Jerzy Orlewski 
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Najlepsza ping-pongistka Świata 


W zakończonych przed kilkoma dniami w Bukareszcie mistrze- 
stwach śwlata w tenisie stołowym ping-pongłści państw demo- 
kracji ludowej: Węgier. Rumunii i Czechosłowacji 
potwierdzili swą wysoką klasę. 
konkurencji 6 tytułów mistrzowskich. 

Najlepszymi zawodnikami byli: 
Sido — mistrzowie w grach pojedynczych. Rozeanu oprócz ty- 
tulu mistrzyni świata w grze pojedynczej, który zdobyła już pe 
raz czwarty z rzędu, uzyskała tytuły mistrzowskie 
dwójnej kobiet (wraz z Węgierka Farkas) oraz w grze 'niesz"'ej 
Pozeanu byla 
w kankurencji drużynowej. Na zdjęciu najlepsza ping-pongistka 
swiata Angelica Rozeanu, 


jeszcze raz 


zdobywając na 7 rozegranych 


Rumunka Rozeanu | Węgier 


w grze po. 


główną autorką zwycięstwa Rumunek 


(Dokończenie) 


Górńik ujrzał skurcz. w którym stężałv rvay 
oblicza biegacza. znamionując granicę wysilku. 

Padli w ułamkach sekund na taśmę. 

Otoczył ich. tłumi. 

Ltonęli pośród  rozkrzyczanych twarzy, usiłu- 
jac daremnie przedostać się do szatni. Setki rak 
dolykało ich ramion, setki ust składało gratu- 
lacje. 

— Vive la Pologne! — rzucił ktoś 
który podchwwcił tłum., 

Janek Kozicki wypłynął w górę na ramionach 
robotników. Mocne ręce wyrzucił” go w powie- 
trze. Opadając na las rak młody Polak 
czerpnął w płuca powiefrza. 

— Vive la France! — zakrzyknął. 

— Niech żyje! — powtórzył okrzyk młodego 
polskiego górnika z Ostricourt / wielotysie:zny 
tłum nie nilłknącen: echem. 

x 

Pół godziny po bićcgu Janek Kozicki opuścił 
szatnię. 

"Mie ochłonął jeszcze z przeżylej emocji W 
uszach dźwięczał inu okrzyk tłumu Trzask: a- 
parałów fotoreporterów. pvtama dziennika:zv, 
gratulacje — sploty się w barwny lilm nieza- 
tartych wraże, 

Przystanął u krawędzi chodnika. 

Centralny cross w międzynarodowej obsadzie 
wiat sie odbyć dopiero za pół gadziny Na hi- 
redromie kończył się ostatni bieg młodzieży. 

Janek rzucił okiem na pobliski kiosk z cwo 
cami ji w jego stronę skierował kroki. 

— Allo monsieur! 

Drogę młodzieńca zaszedł nagle wysoki 
szczupły meżczyzna lat okolo trzydziestu wię- 
ciu. Nosił uiódna kurtkę z kapuzą, jasne kanar- 
kowe spodnie i amerykańskie obuwie  Snod 
szerokiego ronda płaskiego kapelusza patrzyła 
na Janka para hadawczych oczu w oprawie ro- 
gowych okularów. Dobrze zrobiony uśmiech 
rozchviał wąskie usla obcego pod cienką linią 
czermionych wąsów. 

— Pozwoli pan złożyć sobie gralulacje z por 
wodu tak pięknego’ sukcesu. — rzekł elegant 
i-szczupła jego dloń wwsunęła się w kierunku 
sportowca. 

"'— Dziekuję... rzekł Janek i spójrzał na 
zloty zegarek, klóry blvsnał na przegubie reki 
TOŁIMMÓWCY. 

— tło było zwwcięsiwo w porywającym stylu! 
=- koutynuował nieżczvzna, 

Janek przystanął przed owocarnią | zawshs] 


okrzyk, 


Za- 


Sie, 
„Początkowo sądził. że ma da czynienia z 
dziennikarzem. Ltórv zamierzał zrobić z nim 


wvwięd. Jednak wvgląd nieznajaniego | abce 
brzmienie jego Trancuszczyzny wzbudziły w Ko- 
ziekiim podejrzliwość. 

Zażadał w kiosku pomerańczy, a do towarzy* 
<zacego miu rmezczvzny powiedział, 

— Mam mało czasu! Chce zobaczyć radzi?c- 


kich zawodnikaw “praa fraze. 4 Gentrainy 
cross zacznie się m:'ebawem! 

— Nie zamierzam przeszkadzać! — ożyw:ł 
się nieznajomy. — Chętnie wszakże zadalbym 
panu pewne pylanie. 

— Jednak dziennikarz! — pomyślał Kozicki 
i usiadl przy stoliku pod efektownym parasolem 
w kształcie muchomora 

— Pan wybaczv — zaczął obcy — że zajmę 
nu chwilkę czasu, ale sportowa przyszłość pa- 
na kazała mi zdecydować się na tę rozmowę. 

Janek słuchał 
miaższ pomaranczy. 

— Sądzę, że jeszcze w bieżącym sezonie, a 
najdalej na przeszły rak hbłvśnie pan dobryrm 
rezultatami. Niech się pun nie uśmiecha! — 
dodał szybciej zauwążvwszy wyrażającą wat- 
plinosć reakcję sportowca — Znam się na lek- 
koatletyce! I właśnie la pewność, że może 94n 
zrobić karierę, sprowokowała mnie do pewnej 
propozycji. 

Spojrzal uważnie na Kozickiego. ale przeri- 
kliwv jego wzrok nie mógł przewiercić się przez 
waske spokoju, oblekającą twarz sportowca. 

— Pan jest talentem! kontynuował 
który potrzebuje opieki abv sięgnac po laury! 
Czeka pana sława i bogactwa, ale nie w Osii- 
ccurt! 

Intruzowi wydala się. 
mładzieńca cień wahania. 

Z napieciem przyglądał się Wozickiemu. Mil- 
czenie górnika zaczelo go niepokoić. Nie prze” 
puszczał, abv jego propozycja, której nie days 
wiedział mogla być przedmiotem sceptycznych 
rozważa. 

Przez umvsł spakojnego na pozór sportswca 
przewalała sie gwałtowna burza. Jak ma ekra- 
uie przebiegały szybko po sobie obrazy Wynt- 
szczolia postać ojca, który slracił zdrowie w 
dwudziestopięcioletniej ciężkiej pracy we irsi- 
ciskiej kopalni wegla. Śmierć na grużlicę mie- 
odżałowanej inatk:. Własna przedwczesną prazas 
ną kopalni... 

Lecz na ponetny miraż, wvelądający «paze 
starannie dobranych słów razmówev padł natraz 
towarzyszy na kopalni, którzy przeciw zwoaine- 
tiu Janka protestowali porzuceniem pracy. 

— Qto moje nuzwiska! — rzekł obcy, gdv 
milczenie przedłużało sie. Jeżeli wspzmni 
pan kiedy naszą dzisiejszą rozmowę. proszę 
<złosić się pod te adres! l 

Położvł wąski bilecik przed milezącym mlo- 
dzieńcem. 

— Decvzja jest tylko jedna! — odpow'edzial 
nagle Janek. 

Nie czytając treści h'letu. ujał w dłonie biały 
kartonik i- podari ga wolna na drobne kawalki 
przed oczami asłupiałega cudzoziemca. 

KONIEC 


w milczeniu.  przeżuwsjae 


= = 


że dojrzał w twarzy 
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